
G A Z E T A  KRAKOWSKA

t e  i o .

V, e  S R f O D  ą  D n i a  3  L u t e g o  i 3 o a

; »

2  Wiednia et. 27. Stycznia..
j f .  C. Ii. M. raczył Xdza Leopolda So- 

moghi de Perlak probofzcza nowego kościoła 
\v Budzie , dziekana katedralnego w  Raabie 
allefbrem fjddw  komitatu Raaby i Szaladen, 
tudzież konfyftorza biskupiego nayłaskawie^ 
mianować.

Oflicyaliffa C .K . oberpocztamfu 'f fy o lł-  
skiego, Ignacy Heymaun, przesłał Imperato­
row i Jmc Alexandrowi I. lw e y  roboty po­
cztowe mappy W  loch i Niemiec na kitayce 
odbite. J. L Mość iako umieiacy cenie kun- 
fzta , nietylko że łaskawie przyięd te dwie 
m appy, ale nadto autorowi ich w  gabineto­
w ym  ukazie pod d. 2 Lilłopada Igoi na do­
w ód fwego n ayw yżfzego  ukontentowania, 
bogaty pierścień brylantowy przesłać roz­
kazał.

Z  W ioch odbieramy nafłępuigce wiado­
mości : P rzy b y ły  d. 23 Grudnia do Rzym u 
Z  Paryża goniec, p rzyw ió zł wiadomość, że 
w ięklza liczba francuzkicb i belgickich bisku­
pów  z ło ż y li lw e  dotloynosci, i nowe ich

mianowanie na też." godności od pierw lżefo  
końfula iu i poflanowione zoftało. —  Zmarły 
Wpodefzłym wieku bankier Rek w  W enecyi, 
pochodził z Niemiec. W  roku 1753 p rzyb ył 
ubogim do 'Wenecyi. Wiadomości handlowe 
i niezmordowana praca tak dalece mu posłu­
ż y ł y  , t e  do znacznego przyfzedł mai#tku, 
g d yż pomimo poniefioney w  olłatniey w o y -  
nie ftraty , dwiema fwoim synom przefzło 5. 
mili. lirów  ( lira 24 gro.)  zofławił. —  W  
Luce zakończył lię terainieyfzy rz^d demo­
kratyczny. D. 30 nowa konflytucya tey 

R zpltey, ułożona przez znakomitfzych iey 
obywateli i potwierdzona przez nadzw y- 
czaynego posła pierwfzego konfula, ob. Sa*- 
licetti, p rzy  wyftrzałach z armat zolłała o- 
głofzona. Stanowi ona w  treści: R zjd  Rze- 
pltey Lukańskiey składa lię na przyfzłośc: 1 )  
Z  w ielkiey rady; 2 )  zw y k o n a w c ze y  w ła­
d z y ; 3)  Z rządowey rady. W ielka rada 
składać fię będzie z  300 członkó w ; 200 bę­
dzie wybranych z  naybogatfzych familiy , a 

IOO; Z kupców ,, uczonych i  rzemieślników;-
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'W z y f c y  łjęfl? Bralowi służyć bezpłatnie. 
W ielka ta rada lianowi u fla w y , miau nie w ła­
dzę w ykonaw cza i radę rządową. Co 5 lat 
trzecia częsc członków będzie odmieniana, 
wfzelako dawne członki m ógąb yd ź na nowo 
obrane. Prezydent w ielkley rady będzie 
więkfzością głosów obierany. W^ykonaw- 
cza władza składać fię będzie z 12 Harców,
Z których Koleyno każd y  przez dwa mie- 
iiące prezyduie, i będzie miała nazwisko Gon- 
faloniera. Prezydent Hanowi rząd w  zw iązku 
Z zagranicznemi mocarfiwami, podpifuie ufia- 
w y , i t. d. Każdjr z Harców zofiawac bę­
dzie przez lat 4 na urzędzie , a co rocznie 
czwarta częsc Wychodzi. Rada rządowa skła­
da fię z 12 rzeczonych Harców t 4 innych u- 
rzędników. W fz y fc y  ogólnie zawiadywać 
będą wewnętrznemi interefiami, fprawiedli- 
W-pścią, policyą, zagranicznemi Hofimka- 
m i, zbroyną siłą, propouuią ufiaw y i t. d,

Z  Brynu d. 28. Stycznia.

Pofeł angielski w  Koufiantynppolu za- 
Wąrł z dywanem umowę korzyHn? nader dla 
Anglikówyyzględem  handlu lewantsko-indyy- 
skjego na lat trzy  na -zawdzięczenie im pomo- 
c y  w ysw iadczoney Turkom w  czafie w o y n y  
Egipskiey, obawiaią fię iednak aby rząd fran­
cuski tego źle nieprzyiął, bo pokóy zapew­
nia Framcyi równe przyw ileie handlu z 
Anglią.

LiHy z Zemlina pod d. 14 pełne fą w rza- 
W-y woienney. Znaczny korpus Arnautów 
głównych nieprzyiaciół Janczarów rufzył ku 
Belgradowi , i iuż do Prozorow cl p rzybył. 
Z  dr-ugiey firony Pasman Oglu nayfilniey po- 
ftanowił Wfpierac Janczarów. Te okoliczno­
ści zaoowiadaią naykrw aw fze fceny, ieieli 
fię. Belgrad nie utrzyma , co dla panuiącey 
nieufności zdaie lię byd ź bardzo podobnym*
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Moliar ełFendy człowiek bardzo znaczny , i 
który lię nayw ięcey do zabicia bafzy przyło­
ż y ł  , w  naywJękfzem ieH poaeyrzeniu. Ob- 
winiaią go , że  wfzyHkie skarby, tylko mię­
d zy przyiaciół rozdał. —  Przysłany z J£on- 
Hantynopola kommifśarz w yLchał z  Belgradu 
na kilka dni przed zabiciem b afzy- Z ieżdzai 
ón umyślnie dla zagodzetiia fo raw y Jancza­
ró w , i utwierdzenia bafzy w  iego powadze, 
ale znalazł za dogodnieyfzą dla fiebie utrzy­
mywać Hronę Janczarów, którzy mu na do­
w ód wdzięczności p rzy  odieżdzie dali na 
drogę 60 kies złota, ( z ł .  poi. 150,000, rachu- 
iąc na iednę kiefę turecką liw ró w  1500 czyli 
zł. poi. 2500 ).

Z  Ratysbony d. 11. Stycznia.

D ziś feym R zefzy  pierwfze tego roku 
odprawił pofiedzenie. Przedtem członki w z w y  
wa.ne b y ły  na 8 godzinę chociaż nie zgro­
madzały fię aż o 12. D yrektoryum  chcąc za- 
pobiedź temu nieładowi, teraz ich dopiero na 
12 zaprafza. Na dzifieyfzem pofiedzeniu o- 
św iadczył urzędownie pofeł moguncki, że  
iego Pan iako arcybiskup moguncki, biskup, 
wormaceński. Za odebraniem papiezkiey bre- 
w y  zrzekł fię powagi biskupiey na lew ym  
brzegu Renu, i o teiri iu t Cesarza Jmc uwia­
domił.

Z  Neapolu d. 19. Grudnia.

Onegday powrocił tu z W iednia mar­
grabia de Galio. W  nafzym porcie znayduią 
fię 3 rofiyyskie go armatne okręty , ale tak 
w ielkie, iakby miały po 64 armat. Słychac 
że pozawarciu traktatu w  Amiens , znaydu- 
iące fię nader piękne w oysko rofiyyskie na 
załogach po nafzych twierdzach w  liczbie 
2500 ludzi popłynie do M alty na którey w y -
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fpie ma Imperator miet prawo trzymania świadczenia na'ednym Frattcra^po^jedisicę, 
załogi* ’ * t  okropna trwoga, ®aęh. w£^HŁie.,»iay6^ytł

i- nikt głośno sława, w yrzec  .nieśmis; -Gały 
Z  Londynu d. 5- Sty unia. kray oknąpny obraz śmierci w ysław ia. Buns-

N aw yfpieSt. Domingo okropne w fzczę - tew n icy-w yrżn ęli w  idu. białych, fzczegół- 

|y  fię zaburzenia, nafiępuiący 'Kff iedaego mey ••n‘.ewiafl-i flarców. W ysłano gońca da 
prywatnego datowany pod dniem 25 Paździer- tw ierdzy Ltbei te dcjenerała M oyes,, ażeby 
nika r. p. tra Przylądku francuskim, nayle- w z ią w fz y  rw ó y  korpus złączył fię 2 jener»- 
piey tę rzecz obiaśnia. łem Chriltoph. W  krotce cos ofhteezaego w

” Nie fpodziewafz fię pewnie, ażebym tey mierze, wiedzieć będziemy. —  Wnoęy o  
ei w  poŚćzód mordów i śmierci tak fzczego- gadzinie 10. ” A rty ilcry r  i część pieehoty 
low e przefyłakopify Nalź rządzca murzyn w y r u fz y ły  zmiaita. Bou*6fi«rda o .iiep rzy- 
WczoTay odebrał urzedowną wiadomość , że iacielu są różne. Niewiadoma -ani iego Ik z— 
armia zbuntowanych Negrów o-kiiłia mil ty ł- ba ,  ani woiówania. fposob. Znaczna liczba; 
Ho od miałka.' obozowała, zamy-slaiąc nari ze miefzkańeów udała fię na amerykański okręty 
U rzyftkick fiton napa idź , i w lżyftkich tan ale-byli- przynruizeni w  pośrzód' okropnego 
białych > iako ii czarnych do rzędu należą- defzczu do domów powracać. Sen w  na*- 
ej ch wyciąć;. Natychmiafi w ięc domy 1 skle- fajtęh oczach ni* .poftame. Wc-ZOrayfzeyiio*- 
p y  pozamykano , odgłos brbtM z w o ły w a ł do cy byliśm y zamknięci w  ci,sney i z b i e i  w  
broni. N iewisfty i  dzieci w  dzikiem zapa- moment oczekiwaliśmy jakiego okropnego- 
miętaniu biegaiąc- tu. i. owdzie.,, tak okropny przypadku. T e y  nocy zapewne toż famo nus 
ftaw iły  widok jakiego żaden pezef określić nie mime. Gd: czafu. moiego tu- bcwieruaj| k a i-  
aiepotrafi.. W k ró tce  3000 ludzi pod bronią" da noc była iakowem zaboyftwmn oznaczo- 
ftanęło. Jenerał ofobiście. ftawił fię na czele na!' Zgroza mię wskros przenika gdy wfpo- 
•ddzlału. iazdy- Nakoniec. fzła albo raczey mhę fobie żem nieraz w i d z i a ł n i e l u d z c y  
leciała dragonia »aprae.ciw nieprzyjaciela, a-, murzyni wnętrzności ludzkie n«: bagnetach no- 
oczekiwatrie nafze skutku tey w y p ra w y  nie sili..—  W  poniedziałek ram.- A ż  doLąd:iefte- 
cło opifania było. W yglądaliśm y ich aż do siny bezpieczni. W czo ra y  wi Jczorcm odr 
godziny ipt w  n o cy , w  którym też czafie dział w o yrk  w z ią w fz y  na wiele dni ż y w -  
iołnierze powrócili na półumarli od znpiu, nosci w yfzed ł znafzeg.o miałka', żółnierz® 
Ibowiem przez cały dzień defzcze la ły, a nieśli chlob na. hagnetach. Na w fzyfikie  okrę- 

ttpał b ył do n iew yrrzym m a. O'-5 mil'napa- ty embargo w łożone zo fia ło .—  f f  ewtarek 
dli oddziił nieprzyiacioł, uderzyli na niego, rano Dzis; przyprowadzono tu heiTzta bum- 
f  pochwytal5 niektórych1̂  i tych 2 fobą tow ników  i do więzienia, wtrącono. Oku-- 
p tz y  pro wadzili.. Było ich w  obozie 600. )eu- ty  w  kaydany okropny ftawiał w id o k i ai 
cy  zaraz będą traconym i, ale to dopiero po- krzyR iego w  dalekiej odległości;fzłyfzać fię" 
czątek rozruchów ; gd yż oto znowu w  tym dawał. Z ow ie fię ón Fi arii,. i miał w zam ia- 
momencie słychać bęben 1 w fzelkie czynności rzc  obalić rząd Touflaint łOuyermra. Ju4 
przerwane. Niewiadomo, iak fię skończy. Bo- u fzy  zmordowały fię słuchaniem uftawicz* 
^dayby iak nayprędzey! M ógę tylko z d a -  nych zaboyfkw,. ©kilka mil od tego. miaCi
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pezed dwoma duiami całe familie nayfrzoźey 
powyrzynane zoftały. Spodziewamy %  ze 
embargo iutro zdięte będzie.”

D .  29 Października o północy. — ” W  
tych dniach całe fą ulice trupami zasłane, które 
gniiąc zarażaj powietrze. Schwytano i dru­
giego herfzta buntowników , ale nie tyle ze- 
w n ą tz , co w  domu mamy fię lękać. Strze­
lono do jenerała, i adiutant p rzy  nim zabity 
Zolłał, w czoray znowu rozfzerzyła fię trw o­
ga , że twierdzę na przylądku zapalono. Dzis 
jenerał Chriftoph włafną ręką s'ciął 2 ludzi , a 
zw łoki ich kazał wrzucie na rynek , pomię­
d zy  kupę trupów.

D .  30 Października.—  W -fzyftkie czyn­
ności dzis' rozpoczęto na n o w o , chociaż nie 
bez przefzkód. Ufność iefzcze nie powróci­
ła , a każdy lęka fię nawet o życie. Codzien­
nie trać? zbrodniarzów, ale też codziennie 
s ły fzy m y  o okropnych morderftwach , które 
oni po kraiu wyrabiaią. W  całym kraiu któ­
rędy fzły  w oyska rzadko gdzie u y rz y  białe­
go. Plany buntowników b y ły  wybornie 
zrobione. Mianowali w fzyfikich offieyerów 
i  onych po różnych mieyscach porozlławiali. 
Miaflo było celem ich porufzeń i o mało im 
fię zamiar ich nie udał , a m y zaledwie nie 
ftalismy fię ofiar? ich wściekłości. Jenerało­
w ie  Toufiaint iDefioiines znayduią fię teraz w  
blizkosci z znacznym korpufem , ale boiaźń 
ludu niezem fię ułagodzić niedaie. Zabito lub 
zaftrzelono 1300 buntowników. Liczba za­
bitych białych Wynofi blizko 60.

Ofiatnia gazeta dworska zawiera urzę- 
dow ny rapport o zaięciu W yfp y Ternate d, 
21 Czerwca. Rządca holenderski bronił fię 
nayuporczyw iey W  tw ierdzy przez dni 52, 
Głód tylko ieden zdołał go do poddania fię 
przymufic. Anglicy zabronili wfzelkiego 
dow ozu, codziennie po 20 ludzi umierała w
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czafie oblężenia. Strata A nglików  w ynofi 
do 24 ludzi, a zdobycz w  tw ierdzy zabraną 
licz? do 1,300,000 piaftrów.

Przed kilku dniami nieiaki Nugent w dzie­
rał fię koniecznie do pokoiu K ró lo w y. U- 
trzym yw ał ón , i e  ma u rządu wielką fum- 
m ę, iako b y w fz y  gubernator przylądku Bre­
ton. G dy z  wielu znaków okazało lię , i i  
ma pomięfzane zm ysły, zaprowadzono go do 
domu fzklonych.

Pofiedzenia izby w y ż f ż e y  do Unia 14 
Stycznia odroczono.

Dnia  3. Stycznia.

Zupewniaią tu mocno , że rząd poftano- 
w ił  Londyn ogłolic wolnym  portem, a przez 
to wfzelkie widoki wfpółubiegaiących fię in­
nych mialt znifzczyc. W  Izy  11 kie opłaty od 
tow arów , gdy fię tu w  kraiu nieiprzedadzą , 
znielione będą, i tylko opłata od składu na­
znaczona , na co tu po w yrżnięciu kanału i 
wyftawieniu portu tak w  Londynie iak i W  

N ew - W el-D o ck s mieylce ieduo z  naydo- 
godnieyfzych znayduie fię.

"Względem okoliczności traktatu oflate- 
cznego z Francyą złożono powiele razy gabi­
netową radę, i wielu góńców do Amiens i do 
Paryża wysłano. Powfzechna panuie nadzie- 
ia , że wkrótce pokóy ogłofzonym zoftanie.

Podług nadefzłych liftów z Indyów  
wfchodnieh , Poligarowie naród indyyski , 
obiiadaiąey góry kraiu przez A nglików  n* 
Tippo-Saibie zdobytego, ze wfzyftkich.Indya- 
nów nay bitnieyfzy, i który nigdy iefzcze dotąd 
nie był pobity ani uśmierzony iak ojtem dono- 
fzono zbuntował fię. P ółkow -- A gn ew  jen: 
adjutikempanii wKarnatyku, odebrawfzy pofił- 
ki, pobił wprawdzieiednego naczelnikaPolig*- 
r ó w , ale w  tym momencie drugi przeciwko 
niemu w yciągn ął: oto ieft n aysw ieżfzy  lift
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ifednego officyers od w o ysk  angielskich w  powróci. Jenerał F o l gubefaator MiaótK? 
Karnatyku pod dniem 22 Czerwca pifany. naftjpi na iego mieyfce.
1 Półkownik A gnew  w y ru fzy ł naprzeciw ... Karetę dla Pani Bonaparte itiż posłano do
weprzyiaciela z 77mym regimentem, dwiema Kaitf. , Na drzwiczkach znayaaig fię c y fry  
kompaniami artyleryi, i kilk? batalionami C y - J. B. (Jofephme Bonaparte.} 
paiow , udał fie ku tw ierdzy Pandalam Cour- "W artosc okrętów Łmerykańskich przez
fter, która iu t w przódy bezskutecznie od nas Francuzów lub Hifzpanów zabranych , . do 
sttakowana była. Po ufypaniu batteryy, i o- Algefiras zaprowadzonych rachui? do I >l 65/->°Q 
fadzeniu ich 2 ostnnaftofunrowemi, 2 dwóna- dollarów.
ftofuntowemi, armatami i 4 haubicami, cały Półkownik Littkhalles poiechał do Irian-*
dzjeń naprzeciw fortyfikacyom ogień fypano, dyi. —  Król nie kazał nikogo prócz ów or- 
i nazaiutrz aż do południa. Nakoniec pofta- gkich pufzczać do ogrodu K ew . 
nowiono izturin przypuścić w  tym po^zjdku: Jenerał Pigot b y w fz y  gubernator M -lty
3 lekkie kompanie 77go regimentu na przód, powrócił tu przez Francy?, 
z* niemi refzta batalionu 73g.o a na końcu lek­
kie kompanie Oypaiow. Za przybyciem pod %  Modeny d. 3. Stycznia*

fortyfikacye znaleziono nieprzyiaciela liczne- • Połowa pałacu margrabi Cornpari w yfa - 
go , uzbroionego w  piki aa 20 łtop długie. 4Z0n? zoftała na p ow ietrze, p rzy  czem iega 
Zdało fie pułkownikowi A gnew  uformować małionl.a wielu służących, i polskich legioni- 
!ini?, i ogniem karabinowem anakuwac bun- ftów  życie {traciło. Nieoltrpżne zapuizcze- 
tow ników . Nie w y fz ło  15 minut , a linia nie ognia do baryłki prochu na dole znayduii' 
nieprzyjacielska złamań? zo/lała, zdobyto tor- cey fię, było tego przyczyn?! 
tyfikacye ze ftrat? 3 offieyerów i 180 żołnie- x
r z y  w  zabitych rannych. Potym 4$gŁ o- Z  Liw om a d. 30. Grudnia.

kropną naftąpiła, cześć nieprzyiaciela 'przeci- Król Jmć od nieiakiegoś czafu wielkie 
wn? bram# uciekała gdzie od ftoi?cey ram iazdy poczynił promocye. Zniósł także deputacyj 

-Zodała zr?ban?. Na kilka mil kraiu trupem złożony Z kupców miarfa nafzego a na iey 
zasłano 1 A le ta klęska nie ufpokoiła pierw- mieyfce radę handlów? polłanowił. ~W tym - 
fzem zw ycięztw em  ozuchwalonego nieprzy- że czafie zm nieyfzył wchodowe i W y- 
iaciela. Inny potężny Pcligar wzi?ł fię do chodowe clo ; przedtem płacono 4 od lta, 
broni, przeciął połkow ndow i A gnew  kom- teraz zas I od fta płacie lię będzie. Takow e 
munikacyą z  Madras, i odi?ł mu nadzielę po- zmmeyfzenie wielk? tu iprawiło radości nay- 
siłkow . ,,  w iękfze Z niego dla handlu obieeuiemy fobie

Nafi politycy wiele obiecui? dobrego dla korzyści, Oczekuiemy iefzcze wielu innych 
Anglii z otwarcia Skaldy, utrzymui;ic , i  e odmian , których powodem ielł w  części , 
chocia-ż w  handlu lwoim ucierpi? , zyskai? iak m ówią, (łan zdrowia królewskiego, 
iednak na umie iczonych tu kapitałach , i na M ówi? , iż  k lka tyfięcy anglików z
Bitawskim handlu. —  Na rozkaz admiraiicyi armii Egipskiey miało p rzy b y d i do Porto- 
zaiefiono poczty fygnałowe. — Jenerał O Hara ferraio. 
gubernator Gibraltaru dla słabości zdrowia tu
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©kazały, równie iak i po innych- miaftach 
włoskich , w  czafie bowiefh w o y n y  wfzę- 
dade prawie uftały mięiopullne zabawy iak 
Ulubione od narodu włoskiego.

Podług liftów z L.ukki ta mała Rzepita 
pozoftauie przy fw oiey nienodjegłosci i  hg» 
ciżie. m.ey fcem fchronienia dla patryotów w ło ­
skich , którzy  do fwoich fieolisk niezechc? 
poWrócick

Minifter hvfzpafiski margrabia del Ca-mpo 
ma d. 26 b. m, znajdow ał uę ieizeze w  G e­
nui , -lecz czynił iuż iu t rozporządzenia, pręd; 
ki iego w yiazd  oznaczające.

M. Słuttgardu d. 13, Stycznia.,

Baron- Rdelskeim niaiący zlecenie uwia­
domić dwór nafz o óńńerci X.ci'a Bajońskiego , 
dnia w czorayfzego miał audyencyą. D w ór 
nafz- wdzieie na trzy tygodnie żałobę.

Pocffiig liftów z Norembergi \ między 
gr.afami i; innym dworem niemieckim pobliskim, 
Fra.nkonii zafzedł skład, »a mocy  ł tórcg-u 6. 
'Woy.coftw matgrabftwa Baireuth oftatniemu: 
uftjpiotiych będzie ,. to uftjpieuie w  krotce 
ma b yd i do skutku doprowadzone,, równie 
iak inne odmiany w  pofiadłosciacfi, maiśice z 
tym  układem związek..

Pewna memiecka gazeta p rzyw o d zi' w  
okoliczności wynatłgrodzen' dla Sc-ia Oranii 
artykuł V . taiemney konweneyi na d. Sty,u 
Sierpnia 1796 między Francy? i Prujami za­
w a rte j, który W  odpowiedzi dworu berliń­
skiego nil notę P. Stadion-w okoliczności w y ­
boru Elektora kolońskiego , ieft umrefzczo- 
ny. Ąrtykułu tego olhowa ieft naftęputjca:-

Jeżeli w  czafie maijcey naftapić pacy­
f ik a c ji, powrócenie domu Oranii do iego do- 
ftcynosci w  Rollandyi ,. będzie uznane za 
iłiemogjce naft?pic. W  takowym przypadku:

Krok jme Pruski j~ -Rzepita fnractizk a obowi?- 
z ula fi tp ło ż y ć  ff stania i u żyć  fwego potężne­

go poSrzednictwa- dla zjednania przyzwoitego-, 
układu między Rzepit? batawsk? i żęciem 
Nafsau Orange. Układu tego g łów n ieyfzyn i 
Warunkiem będzie,, ziedney ftror.y r zrzecze­
nie lię tegoż Xięcia w fzelkiey  preteufyi do 
godności Statuderatu, tudzież dc w fzyftk icb  
dóbr nieruchomych pofiadanych przez Xjęcia> 
tego na lew ym  brzegu, ienu i w  pibwincyach. 
Belgu; a z drugiey ftrony, obowigzek dlaRze- 
pltey batawTskiey zaptacema Xiążęciu NafTau 
Orange wynadgrodzeń w y ró w n y w a iy y c h  
w fzyftkim  iego dobrom znayduijcym (ię w  
kraiu zjednoczonych p ro w in c y y ,  i w  kolo­
niach hollenderskich  ̂ w y i? w fz y  przypadek, 
ieżelifty Rzepita batawska. wolała raczey zo» 
ftawić dobra te rieruchome do wolnego r.ozr 
rządzenia-Xcia Nallau Orange , nnijcego na~ 
ft?pić w  przeciągu, czafu iak i ftpony obydwie: 
między fob? płoż,? * lub iaki od ftrony trzeciey 
przez me na ro w ybrańcy, przeznaczony b ę- 
dłŁie.. DJa uskuteuznienia takowego układ os 
Rzepita, fra.icuzka-obowięzuie fty  prócz tegp" 
użj^c wfzelkich sił w  celu ziednania dla w y -  
ż e y  rzeczonego Xięeia Naffau Orange i iegp 
potomków płci męzkiey sekular3rzacyi bi- 
akupftw wiirzburgskiego 1 bambergskiego , do* 
których będzie p-zyłączona.. godne x. elektor— 
ska,. 1 zrobić to w  tym  fpofóbie: aby zwrot, 
biskupftw tych b ył zapewniony dla dt>mta 
brandeburskiego w  przypadku- wygaśnie® 
linii męzkiey domu- Orange. ,

22Berna d. 7. Styczma 

D zis rano wyiechał ft?d jenerał MortH 
choisy io  Paryża. Przed odia/dem *łift na- 
ftępuiący mała rada napifała do ntegp. “ O by­
watelu. jenerale t: Zjednałeś fotd-e fzacuLek
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H elw etów  i przychylność w fzyftkich p rzy- umburgskie, i BieiSKie ledno m crzt w yfta- 
,aciX norz?dku i pokoin. Odprowrdzai? cię wui?. ' ,

ich ArdŁliwoścf i podziWieuie. A le rz?d Z  Paryża d. 12. Stycznia.
fzćzegóM ey Ci ieil obowiązany za twoie W  tym momencie, m  fię p ierw fzy
przysługi twoi? czuynośc, i rów now agę, konfui musi w  Lionie znaydowac. Monitor 
któr#ś przeciw zamachom namiętności utrzy- pod cl, g Zamyka, co naftępuie. „  & zls o 
m y w a ł, dziękuie óti Ci za utrzymywany kar- północy p ierw fzy konful wyiechał do Lionu. 
nosc w  Woysku Ci powierzcmcm, za czu- Niebytnośc iego w  Paryżu ma tiwac tylko 
losie i przeym ośJ, któreyś u ży w ał w  kraiu, przez dni 12 .,, Z  pierwfzym  konfulem od- 
gdzie zarządzałeś. W y  więźniemy fię dziś iechała iego małżonka, 1 radzca Iłami Cretet. 
z  tego obowiązku, który aczkolwiek łatw y Drugi konfui będzie przez ten czas podpiły- 
i  przyiemny , dla połączonych atoli okohez- wac akta publiczne Itak  podpifał óu iuś 
noski pełen ieft trudu. Uczucia fzacunku i przy- rozkaz nakazuijcy fędziom pokoiu aosic mun- 
chylności , któremi tchniemy ku tobie, ż y -  dur. W  Lionie iefzcze przed przyiazdem 
czenia nafze za twoi? pomysllio.se , tak długo pierwfzego konfula w lzy ltk o  przylotow a - 

mwać będ? , iak oamięc przykrych okolicz- no, a nawet konflytucy? cifalpiuskj iedno- 
rości, w  których my w  tobie przyisciela , zgodnie ułożono.
poprawcę i pociefzyriela nędz nafzych zna- Monitor putwie.dza o mianowaniu oby*
leźliśmy. Spodziewamy fię , że fzczęście watela Daquefl‘eau posłem do Danii. O by. 

H elw ecy i, zaw fze go mocno obchodziło, i Treilhard zofłał na iego mieyfcu pre2ydea- 
i e  nie może mu bydź nie miłe wspomnienie, tem trybunału pary zkiego , a tego nueyfce 
że  fię nie mało do niego p rzy ło ży ł.. To  zau- zaiłjpi fędzia A y te r .—  Donosi także moni- 
fauie iefł połączone z nafz? nędz?, i onę tor urzędowhie, że fze f biygady SeLaftyani 
zm nieyfzyc może. —  Pozdrowienie i ufza- zofiał przyięty  w  Konftantynopolu z wie.I- 
nowanie. kiemi dyltynkeyami.

Nadaremno aż dot?d wyglądamy rappor- Z  Hawru 5 wi( Ikich fregat i 2 korw ety
tu kommiflyi względem konfłytucyi i zw o - W ypłynęło.
łania fenatu, iuż trzeci miesiąc- upływ a w  Z  południowey Francyi donofzą o w ic i*  
którym podług dekretu pod d. 28 Październi- kich fzkodach przez powodzie zrobionych, 
ka senat miał bydż zw ołany. — Rada prefek- Befanęon iefł pod wod?. W  okolicach 
turalna, która dnt?d W Graubundneńskiem Bordeaux niezmierne defzcze padai?. W  de- 
rzjd ziła, zofłała od rady małey rozpufzczona, partamencie Meurthe, gdzie śniegi w fzyfik ie  

i władza kantonowa zaprowadzona. T a ż  góry okryw aij , w ilki wiele fpufłofzenia czy - 
mała rada podała g kandydatów , z których ni?, że aż mufiano na nich powfzechnc polo- 
reprezentant kantonu Recyi ma bydź w ybra- wanie nakazać.
n y .—  W  ci? i  słyfzjimgi ookropnj^ch fpn- Jeneraltty hifzpauski intendent Val?eto ,
pofzeniach z w ielkieh p ow od zi, po wielu p rzyb ył tu przez Borde;iux, i w  charakterze 
mieyfcach iłatków zamiafl pow ozów  na go- fekretarza legacyi na kongres uda fię do 
Ścieacach używ ai? Jeziora Murterskie, Ne- Amietls.



Goniec turecki, który tu w raz z  ob. Jenerał Moreau kupił dobra od exdyrek- 
ton przybył miał przyw ieść ratyfikacy? tora Barrasa za 450,000 fr.

Porty punktów przedugodnych. „  ■ , .
I Słychać U  Ludwik Bomp« ,  u, miey- r  . ,„ Ł t  « « » « •  <■*»» * »

fra  Beuroonuill do Bu,lin. fię „da. 7 fc ,5 ’  J“ * L ” " 8 " '  ‘ 3 ™ =
Tjn  d n j o lo b y, kawalerami orderuKaroJa 511. —  Szcze-
W  krotce z Breftu korweta Diligence • , ' ,

• • • „ 1 C • ■ J O  , pieme krow iey ofpy, co raz de bardzie u w
powiezie jenerała Senziat, do Gwaluny na rj r ■■ r . • y

. P > ■ r , t, ruizpann upowfzechnia.
mieylce tcrazmeylzego kommendanta Bettin- ~ , T

* 1 ■ J O TA ■ Fregata dońska Jris w ypłynęła d. Ul
court, a potem popłynie do St. Domingo. j  ■ di- , t , °

. ,r . . . .  ° ■ Grudnia z Plinuu do Indyow zachodnich.
Mtmfter woienny napum lift naftępui?-

cy  do jenerała Beillard,, który Kair Angli- ^  Strasburgu nieiaki Godeluck z "Wie­
kom poddał. dnia, pokazuie od kilku miefięcy przyftoyni

” Ob. Jenerale! Rz?d przypomina fobie karlicę. Tenże fam znalazł teraz w  pobliskiey 
z  ukontentowaniem twoie zasługi, któreś w  .karła podobnegoż wieku i w zroftu , 
oftatniey kampanii armii wfchodniey położył, którego, za roczny zapłat? 301x1 fran^iw (bli- 
i na dowód tego ofiarnie ci kommendę iedney f^ ° 48°0 zł. poi.) wynofz?c? ,. n,kłonił do 
w o ysk o w ey d yw izy i. Znaydziefz przył?- *e z^zenia 2 k°b?. Spodziewamy fię go wkrót- 
ezoae dyploma.—  pozdrawiam cię.. ce w  tuteykzey  ftolicy.

Podpisano Berthier.. Przed nieiakim czafem ieden miefzkaniee
R z ? d , iak słychac, ma przełożzc Trybu- Qa przedmieściu S. Gertnana , za ło ży ł pocztę 

tiatowi i ciału prawodawczemu, ażebypodług 2 pfów.. Jeździ ón regularnie co w ieczór do 
konftytucyi 5ta częsc członków z nich uft?piła. Paryża w  karyolce od dwóch filnych pfów  

Margrabia Luchesini będący dot?d tym - ci?gnioney, i odwozi gazety, tudzież inne 
czafow ym  posłem otrzymał teraz lifty zau- lekkie rzeczy.

falne , iako nadzw yczayny ambafador. Po- Regtwult-W arrin, w  fwoim  pifinie pod
przednik iego Sandoz Rollin otrzymał pert- tytułem: Cmentarz Magdaleny, utrzymuie, i i  
fy? W ysłużonych 3000 talarów ,  i w  krotce syn' Ludwika X V I. nie umarł w  Tem plu, 
pierwszego konfula pożegna. Ożenił ón iię lecz przez podrzucenie innego dziecięcia, w y -  
dawniey ziedną Francuzk?. Jenerał Beurnon- kradzionym, i fzczęsiiw ie o 60 godzin drogi 
trille dopoty tylko w  Berlinie zabaw i, po- od Paryża przywiezionym  zoftał, potym od 

ki fię indemmzacye nie ukończ?, dok?d iuż gandarmów odbity, a późniey przez izuanów 
rz?d nafz posłał nowe proiekta, i czeka tylko uwolniony, Charettowi był oddany. Tea 
odpowiedzi.. odesłał go do Ameryki , lecz w  drodze okręt

Jenerał Menou skoń czyw fzy  kwaranty- od fregaty republikanckiey zabrany, Delfin 
nę wyfiadł na l?d w Toulonie z licznym or- poznany, i do więzienia w trącony, gdzie w  
fzakiem kobiet i służących.. Jego małżonka" konwulfyach życ ie  zakończył. G d yby au- 
ftigdzie fię zodkryt? twarz? nie pokazuie. tor tey hiftoryi pozwolił iefzcze ży c  temu 

M ó w i? , że p icrw fzy  konful iefzcze Xi?żęciu „  ino.żeby zt?d nie iedno urosło po- 
p r z e d  wyiazdem do Lionu posłał: braw. raty- deyrzaaie* 

fikacy? pokoiu. z Angji?,..
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D  O  N i  i u .

G A Z E T Y  KRAKOWSKIEY.
W E 5 R « O DE D N I

Wiaanmoić tycżąćyca Jip Nauk.
O  Galwanizmie iego odkryciu i skutkach.

G d y  k ilkakro tn ie  o zad ziw ia jących  
skutkach -galw anizm u w  gazecie  n afzey  
w  roku  z e lz ły m  wiadomości czytelnikom 
lrafzym  udzielaliśm y', nie oc[rzeczy b ę ­
d zie  zaznmom ić ich z  tym  n o w y m  w y ­
n alazk i i m ,  o którym ty le  w e w fzyftk ich  
p ublicznych  pism ach czyta ć  się w y d a ­
rza . W  tym  celu robiem y k ró tk i w yp is 
z dziennika pod tytu łćm : ”  Dziennik
Z d r o w ia  „  przez P . L afo n ta in e  m edycyny 
i chirurgii d oktora w y d a w a n e g o . M ą ż ten 
t>d daw na p rzez  fw o ie  rady u żytecznie 
s łu żą cy  cierpiącey lu d zk o ści, n o w ą  zn a­
k o m itą  p rzez fw o ie  p raco w ite  i z w fze l-  
ktch  w zm e d ó w  u żyteczn e p ifm o to w a - 
irzyftwti lu d z k ie m u , a fzczeg ó ln iey  po- 
J a k o m , d la  k tó rych  ieft p is a n e , czyni 
p rzy s łu g ę . D zien n ik  ten dotąd niezna­
n y  w  nafzym  ie zyk u  w ych o d zi w  .W ar- 
łz a w ie  raz na m ie sią c, i dla lw o ie v  u- 
jżyteczności zasłu g u ie  ab y  od w fzyftk ich  
l>ył czytan y .

G a lw a n izm  w inien ieft im ię  fw o ie - 
jn n  w y n a la z c y , k tó ry m  ieft A lo iz y  
G a lr a n i p ro lcfso r fztuki babienia w a k a ­
d em ii bonoń skiey. T e n  m aź zatrudm a- 
■cy się g łę b o k im  rzeczy  dociekaniem  u- 
w a ź a ł  n ayp ierw ey  w roku  1 7 9 0 , że w  
©bu spodnich nogach  ż a b y ,  o dd zielo-

a  3. L ju t e g o  1802.

n/ch  ..od .tułuba i ty lk o  p rzez  n e rw y  u- 
d o w e z częścią fzp iku  g rzb ie to w e g o  p o ­
łą czo n y ch  , przez czas nieialu  d a ły  '^ię 
w id zieć  k o n w u lsy y n e  p o ru fze n ia , skojro 
ty lk o  ón końcem  anatom icznego n o ż a , 
d o tk n ą ł tego  n e r w u , w tym  sam ym  m o ­
m e n cie , w  k tó ry m  druga osoba' z p ier- 
w fze g o  ko n d u k to ra , /toiącey w  p e w n e y  
o d leg ło śc i m achiny elektryczn ey  iskrę 
w y w a b iła . T u  w ie lk ie  w mm S p raw iło  
zadum ienie , p rze d się w zią ł przeto  c z y ­
nić ctaJfze p ró b y  w celu  odkrycia  p rzy ­
czyn y  tego o so b liw fzeg o  skutku. O d - 
mu n iał zatym  fw o ie  p ró b y  ro zm aitym  
sposobem  i o d k r y ł,  że obecność kunfz- 
tem  w zniecon ey e lek tryczn ey  m a te ry i, 
m e ieft kon ieezn ie  p o trzebn ą do p o m y ­
śln ego  dośw iadczeń  skutku. U d ało  m a  
się także w zn iecić  ż y w e  k o n w u lsyyn e  
porufzenia  w  iedney ±y w ey  opisanym  
sposobem  p rzy g o lo w a n e y  źa b ;e , skoro  
iey  w ło ż y ł  że la zn y  h a czy k  w  fzp ik  
g rzb ie to w y  i p o ło ż y ł  ią  na że lazn ym  
talerzu.

T o  dośw iad czen ie  w p ro w a d z iło  g o  
na d o ń ty s ł,  że  dla lp raw ien ia  ruchu w  
m u lzk u łach  kom ecziń e p o trzeba  aby 
c ia ło  tyka iace  sie n e iw u  d o ty k a ło  sie o-C t * 4
raz m u fzku łu  , i że  te oba cia ła  , it dno 
tyk a iąće  się m u fz k u łu , drugie zaś ner-
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w u ,  si.eb'C tak że  d o tyk ać  p o w in n y . C o  
z n a la z ł p o tw ierd zo n ym  częltem i p ró b a­
m i i ztąd n a z w a ł ten d o tyk an ia  się sp o ­
sób p ro w a d zą cym  łu czk iem .

D o p ie ro  w fz e d ł w  p oznan ie w iecey  
rze czy  na docieczenie ró żn ych  w  nich 
sposobności i zrobien ie o w e g o  ruchu w 
m u fzk u ła ch ; i z n a la z ł ,  że na tey  s p o ­
sobności , n iek tó rym  rzeczom  zup ełn ie  
z b y w a ,  że  inne p o sia d a ły  ią w  w ię k - 
fzy m  lub m n ieyfzym  ftopniu. D o  pier- 
w fz e g o  gatunku lic z y ł  w fz y lłk ie  rzeczy  
w ia d o m e  fizykom  p o d  im ieniem  nieprze- 
p ro w a d za ią cy ch  m ateryi e lektryczn ey. 
P rze c iw n ie  do drugiego gatunku n a leży , 
w fzy ftk o  co w  w ie k fzy m  lub m n ieyfzym  
ftopniu p osiada  w ła sn o ść  sprow adzan ia  
te y  m ateryi. »Z tą d  p ie rw fze  n a z w a ł :
”  n ie p io w k d z ą c e m i,, drugie zaś ” p ro- 
w ad zącem i. „  W  d alfzym  czasie p rzy- 
fto so w a ł fw o ie  d ośw iad czen ia  do zn aio- 
m ych  regu ł w  elektryczn ości i z n a la z ł,  
że  ruch w  dotkn ion ych  m u fzk u ła ch  ftaie 
się ży w fzy m  , k ied y  p ro w a d zą cy  łticze k  
z ło ż o n y  b v ł z d w ó ch  ko n d u k to ró w  ró ­
żn eg o  rodzaiu . T a  rzecz i ie y  an alo g ia  
z  w iad o m ą am atorom  e le k try k i L e y d e y - 
ską  f la fz ą , b y ła  mu p o w o d em  do o b ło ­
żen ia  o b n ażo n ego  nerw u żab y  ftaniołem  
i p o łą czen ia  g o  p rzez p ro w a d zą cy  ła ń ­
cuch  z m u fzku łem . U w a ż a ł ,  że p rzez 
to  d a leko  ż y w fz e  porufzenia  czyli kon- 
w u lsye  n aftąp iły . T o  n a z w a ł arm aturą 
czy li uzbroieniem  nerw u.

N a  tych różnie p o w tarzan ych  p ró ­
bach zasad ził G a ly a n i fw o ią  w ła sn a  teo- 
ry ą  i u trz y m u ie , że n aybliżfza  tych  o- 
so b liw fzy ch  w y p a d k ó w  p rzyczyn a  w  
sam ym  zaw a rta  ieli zw ierzęciu  i nie ieft 
czym  innym  ty lk o  e lektryczn ą  m ateryą. 
Z e  zaś ta w  ż y w y m  ty lk o  ciele każd eg o  
czasu  się znayduie p rzeto  ią n a z w a ł:  
”  Z w ie rz ę c ą  m ateryą  elektryczn ą . , ,  U-

o  h  . ■ :
tr z y m u ie , że się ona w  m ó zg u  o d łą c z a , 
że  z tam tąd  p rzech o d zi w e w fz y ltk ie  
części c ia ła ,  ale że się n ieró w n ie  w  nim  
ro zd ziela . R o zu m ie  d a le y , że o le y n y  
p ły n  zbliska n erw y o ta czaią cy , w ftrzy - 
m uie rozprófzer.ie  sie te y  m ateryi e lek ­
try c z n e y , że śrzo d ek  m u fz k u łó w  dla 
zn a y d u ią cey  się tam że skttreczki w ie l­
kich  n e rw ó w  posiada 'obfitość tey  m a te ­
ryi ” p o s it iv e ,, p o w ierzch n ia  zaś m u fz­
k u łó w  ”  n eg a tiye  „  i że  tym  sp osobem  
m u fzk u ł p o d o b n y  ieft do fla fzy  le y d e y - 
s k i e y , w  k tó re y  e lek tryczn a  m aterya  
p rze z  n erw ę sp ro w ad zo n ą  b y w a . J e że ­
li w ew n ętrzn a  m u fz k u łó w  p ła fz c z y z n a , 
a lbo  ich ko n d u k to ry  ( c z y l i  n e r w y )  z 
źew n ętrzn a  przez z w v ź  w y m ie n io n y  łu r  
czek  p ro w a d zą cy  zoftaną p o łą c z o n e : w  
ten czas m aterya e leck tryczn a  doftaie ró ­
w n o w a g i i to  p o czytu ie  za  naybliźfzą. 
ruchu w  m u fzku łach  tem  sp o b em  w z n ie ­
co n ego  p rzyczyn ę .

Jak  ty lk o  ta teo rya  i za fad za iące  sifc 
na niey d o św iad czen ia  z o fta ły  z n a io m e ; 
w ię k fz a  cześć n atu rafiltó w  W ło s k ic h  za ­
czę ła  n aślad o w ać d o św iad czen ia  p ro feflo - 
ra G alw a n i. Z ie d n a ło  to  w y n a la zcy  w ie ­
lu ftro n n ik ó w , a le  ró w n ież  i w ie lu  p rze- 
c iw n ik ó w . R o ztrzą fa n o  tę  rzecz częścią  
ro zw a żn y m  i zg łę b ia ią cy m  o k ie m  , czę ­
ścią też fp rzeciw ian o  się z z a p a łe m  i  
ftronnością. N ie k tó rz y  zaczęli podko*- 
p y w a ć  z fa m e g o  fundam entu w y p r o w a ­
dzoną te y  nauki b u d o w ę i w fz y lik ie  s iły  
obrocili na uczynienie tego p rze z  pow«- 
tarzane G a lv a u ie g o  dośw iad czen ia .

M ię d zy  tem i w s ła w i ł  się n ayw iąr 
ce y  V o lt a  profelTor F iz y k i  exp erym en - 
ta ln ey  w  P a w ii n a y w ię k szy  naturalifta w e  
W ło fz e c h ,  a  p o d o b n o  w  ca łe y  E u ro p ie . 
C zęfte  p ró b y  i d o yzralfze  zaftan ow ien ia  
b y ły  mu p o w o d e m , że z p o czątk u  p rzy- 
iętą  p rze z  siebie te o ry ą  G alw aniego  p o -
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r z u c i ł ,  a *& to  inną w p r o w a d z ił.  Z a s a ­
dza ón p rzyczyn ę  zdarzeń G a lv a u ie g o  
iiedynie na p ro w a d zą cym  łu czk u  p rzy ­
czyna c ia ło  zw ierzęce  sku tku ie ty lk o  
ia k  elektroskopiczrm  su b fta n cy a , i o b e . 
c n o ś c  trzech ro żn ego  rodzaiu  m ateryy  
p ie rw fzy m  czyni w aru n kiem . L e cz  iego 
p rzeciw n icy  ze z w o lić  na to niechcieii i 
d o w o d zili mu p rzez  p r ó b y , że o w e  zia- 
W ienia p rzy  w zn iecaiących  srzodkach  
czyli e x c y ta to ra ch , w ty m ż e  fam ym  r o ­
dzaiu  n aftęp o w ały- P rzec iw n ie  V o lt a  
d o w o d z ił  p rzez w ię ce y  d ośw iad czeń  
zn a y w ie k fz ą  d okład n ością  c z y n io n y c h , 
i e  ta iednośc rodzaiu  ( h o m o gen eite  ) 
excytatoró\v n ie ty lk o  od iednorod zayne- 
g o  z w ia k u , ch im iczn ego zm ie fza n ia , ale
też od własności powierzchni k fz ta łtu , 
z  siadłości fto su n k o w ey ( re ta tif)  such o­
ści i tem peratury za w isła .

W ie lk i ten badacz natury nie ty lk o  
p ró b y G a lv a n ie g o , tak znacznie w y d o ­
sk o n a lił , ale i na o g u ł nauki w ie lk ie  
rzu cił św ia tło . N a y p ie rw e y  b o w iem  
d o firze g ł sk u tk ó w  dróżnienia g a lv a n iz- 
m u na sposobn ość czucia , m ian ow icie  
na zm y sł sm aku i w zro k u . M a ły  c z y  
iły  cyn y lub o ło w iu  lil ie k , a lb o  też k a ­
w a łe c z e k  srebrnego p a p ie ru , przyciśn io- 
ny do koń ca ię zy k a  w zn ieca  w  tym  sa­
mym m om encie znacznie kw aśn y sm a k , 
skoro  z iaką srebrny lub z ło tą  m on etą  
p o ło żo n ą  na p ła fzczy zn ie  ię zy k a  stykać
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się będzie, T e n  kw a śn y  sm ak  trw a  p o ­
ty  , p o k i o b a  m etale  siebie d o tyk aią . 
T o ż  sam o naftępuie k ied y  liftek  cyn y  
p ły w a  na w o d zie  i k ie d y -k to  ie zy k icm  
d otkn ie  się p o w ierzch n i w o d y . k a w a ł­
k iem  zaś srebra lub z ło ta  d o tyk a  się ra- 
zęm  ię z y k a  i w o d y . W  p rzeciw n ym  
ra z ie , w  któ rym  srebro ty k a  się  koń ca  
ię z y k a , cyn a zaś lub o łó w  iego  p o w ie ­
rzchni sm ak nie ieft w ięcey  k w a śn y  alfc 
łu g o w a ty , oftry i p alący .

(  Refzta w najlepuiącym N r ze. )

' C E N A  
Nu targu w Krakowie

Z B O Z 
d. r.  Lutego

Korzec Pszenicy - - zł. poi.
—  Żyta - - - - —  —•
—  Jęczwtienia - - -  —  —
—  Owsa - - -  -------
—  Groch - -  - - —  —
—  K afzy  iaglaney - -

26

18
18
13
16
28

1802.
d o  2 9 .  
—  2 1 .

—  19*
—  *4-
—  19.
—  30.

W do 23.Wiedniu od d. i8>
Stycznia.

Meca w yn ofzjca  15 nafzych garcy:
—  P.lzenicy - - - zł. poi. 14
—  Z y  ta - - -  ----------- 10
—  Jęczmienia - -  ------------ 9
—  Owsa - - -   y

W  Ołamuncu od d' 14. do 
■ 23. Stycznia.

Meca PJzenicy - - - - zł. poi. 20
—  2yta - - - - -  _  -  12
—  Jęczmienia - -  --------- 11
—  Owsa - - -   • 6
—  Prosa - - -  ---------- 23

do 22
—  14
—  12
—  9

do 22.
—  13.
—  12.
—  7.
—  2 4 .

D O N I E S I E N I A .

K .  s? d y  sz lacheck ie  K r a k o w s k ie  G a l l ic y i  zachndniey  oznayrouią  
d w l k o w i  biemi o s k i e m u : ie  zastępca  m i f . y  Rernnrda N iego lew sk iego  pod dniem 15 G rudnia  i g o i

tym  E d y k te m  Panu L u

roku  u s ądow tych , o 20 czer.  z ł .  i a ł o b e  na niego p o d a ł ,  i o pom oc s a d u ,  i le  sp r a w ied l iw o ś ć  w y ­
m a g a ,  d o p ra sza ł  #ie.

'  G d y  2-ąś s^dy t e ,  uie maiąc w ia d o m o ś c i ,  gdzie o h i a ł o w a n y  z o s t a i e ,  lub  czy  a re a le  w  C , K .  
p a ń s tw a c h  dz iedz.oznych zn ay d u ie  się , ojicintiż L u d w ik o w i  S iem ińskiem u a d w o k a ta  tut*vsz<'go P, 
Z a rze c k ieg o  1 iego szkodą  i iego kosztem zastępcą  p osta n ow iły  z k t o r y i n  procefs ten s tow on ie  do 
przepisu ustawy są d o w e y  rozpocznie  s i ę , i ukończony będzie  on przeto E d y k te m  niuieyfzyin  tym 
kopcem upomina s i ę ,  a ż e b y  dnia 9 M arca 1502 roku sam s t a n ą ł ,  a lbo  ie ie l i  ia k ie  ma pra va  sw e g o  
d o w o d y  , te zastęp cy  w y  znaczonemu w cześn ie  p r z e s ł a ł ,  a lbo  nakoniec in nego sobie patrona o b ra ł  
tego sądom tuteyszyro w y m i e n i ł ,  i p o d łu g  ptzepisu tych ś t t o d k o w  p r a w a  u i y w a ł ,  k tó r e  d o  obro
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■ny s w e y  jp Taw y i n ayskoteeznieysze  o s a d z i ,  g d y ż  w  pi. .eciwnym  razie w s ze lk a  niedogadnośc ż  za. 
nieaDaii ia  w y n ik n ąć  mogącą samby so b ie 'p o d łu g  opiew u C. K. p ra w  p rzypisać  b y ł  win ien.

Jozef de Nikorawicz.
Z  R a d y  C. K .  są d ó w  sz lacheckich K rak.  G alic y !  zach odniey .

W  K r a k o w ie  dnia 24 Grudnia  1801 re«ću.
IVsinmann.

C. K .  sądy sz lacheckie  K r a k o w s k ie  G alie y i  za ch od n iey  o znaym u ia  tym EdyKtem  Panu Ja n ow i 
P o d le w s k ie m u  : że Pan F ry d e r y k  K lo se  kupiec i mieszczanin K r a k o w sk i  u. s ą d „ w  t y c h ,  o z -  iłaceaf 
s u ń m y  1000 z ł .  ryn. ż a ło b ę  na niego p o d a ł ,  i o pomoc a ą d u , ile sp raw ied liw ość  w y m a g a  doprą- 
s z a ł  się.

G u y  zaś są dy  te nie.naiąc w iadom ości gdzie  o b ż a ło w a n y  zostaie lob czy w  cale C. K .  pań­
stw ach  dz iedziczn ych zn ayduie  s i ę ,  onem uż ła n o w i  Podlew skiem n  a u w o k a t a t  uleyszego M eciszew sk ie-  
go  z i e g o  szk od ę  t iego kosi.tem zastępcą p o s ta n o w iły  z klorytn procefs ten stosownie  do przepisu  
u s ta w y  sa d o w e y  rozpocznie  s<ę i ukończony b ę d z ie ,  on przeto Edyktem  ninieyfzym  tymit.ońcem. . u- 
p om in ą  s i ę ,  ażeby dnia 23 M arca 1802 roku sam s t a n ą ł ,  albo ieżeli  iak ie  ma p raw a sw ego  d o w o ­
d y  , te zkstępcy w yzn aczo nem u  wcześnie  p r z e s ła ł ,  a lbo nakonier innego sobie patrona o b r a ł ,  tego 
sądom tuteyS»yig_wym idnił ,  i p od łu g  przepisu tych ś r z o J k o w  prawa u ż y w a ł ,  które do swa ob ro .  
n y  za  ̂ nayskutecznieye/e  o s ą d z i .  g d y ż  w  p rzeciw nym  razie  w s ze lk ą  niedogodność z zaniedbania  w y ­
n ik n ą ć  m ogącą samby s o b ie ,  p od łu g  op iew u  C .K .  p r a w ,  p rzyp isać  b y ł  winien.

J o z e f  de  Nikorawicz.
Jan OJorak.
Chrustianski,

J Z  R a d y  C. K .  s«do, sz lacheckich K rak  G aliey i  zachodniey.
W  K r a k o w ie  dnia 20 Stycznia  1802 roku.

Elsner.
, M agistrat M iasta C. K .  S to łeczn ego  K r a k o w a  publiczność nrnieyszym E d y k te m  uwiadomią ,  

iż  pertraktacy a maiąthu p» i. p. Janie Sarkandrze  Grim dnia  30 K w ietn ia  .302 o godzinie  10 1 r< m  
tu na Ratufzu  K rako w sk im  o d b y w a -  się b e d z i e ,  wszyscy  zatym  kto rzyb y  d i rzeczon ey  m»fsy czyli  
p r a w e m  n astę p stw a ,  lub też d ługu ia k o w e  pretensye m ie l i ,  na w y zn a czo n y m  czasie  i m i o y s - u , a  
to  d la  szczu p łości  o w ey  mafsy w względzie  m iędzy niemi i u stan ow ion ym  twyże massy kuratorem  
J P .  LiebrcLem p ra w a  doktorem i a d w o kate m  tLntowania u g o d y ,  w prz.ec> wny^n zaś razie d la  w y ­
sz cze gó ln ien ia  sw oich pretensyi pod ostrością ich należytości  p rze p a d k u  stawie  się maią.

IJan  w  K r a k o w ie  dnia  24 G rud o.4 1801. 
jf, GeiUnek.
Walenty tiartsek. 
2foz- Feistmanlel

Z  Rady Senatu C. K. M iustr Krakowa,
Jfazitm Fialowtcz.

P r z e z  M agistrat  C. K .  S to łeczn ego  M iasta  K r a k o w a  nlnieyszym  E d y k te m  czyni się p u bliczno­
ści w i a d o m o ,  iż rzeczy  ruchome po z m a r ły m  Kazim ierzu  Zacharskira p ozostałe  iak o  t o ;  w z ł o c i e ,  
ąrehrze , c y n ie ,  mied-zi , m o sią d zu ,  żcle-zie , suknia  h ,  b niznie  , u oicieli i innych dnm uw yab s p r zę ­
t a c h ,  na instancyą Marcina D ym czyńs li iego  m ałoletn ich Z a ch ar ik ich  opiekona w domu pod Nrem . 
254 w ulicy b l ich ow a z w a n e / s y t u o w a n y m  , na dniu 15 Lutego t. b. o godzinie  10 z rana przez pu­
bliczn a  b c y ta cy a  w ie ce y  daiącemu sp rze d a w an e  bę d ą ,

W sz y s c y  zatym  ochoie kup c mażący, maią  się na w y zn a czo n y m  milsyscu czasie  i dniu zn ay- 
d o w a c .  D a n  dnia 15 -Stycznia 1802,

J. Gellinek.
W. Sartsch.
Krzyianoiuski.

Z  R a d y  M agistratu C, K .  S tołeczn ego M iasta  E  a k r w Ł .
F ia ł  o w ic i.

A d m in is tracy a  I )o br  K r ó le w sk ic h  K r a io w y c h  za^rędui"  z temi iuż publiko-sanem-i b o b  am. 
Oraz i w o yiostw O  W K ieleckim  c yrk u le  leżące  i  W i.t iary  Ł a g n y s k ie  n azw an e  na 6 lat dnia  20 M arca  
tego roku pod koudrcy-ami wiu doiaem i.  A  gdy cena p ie rw sze go  w y g ło s u  nad 300 ryn. nie b ę d z i e ,  
w i e c  w a d ib m  30 T y ń .  w y m a ga  się.

W  K r a k o w ie  dnia 22 S ty czn ia  1802.
 ̂ Dichmg.

{ Przy dzisieyfzey Gazecie znayduie sig drugi Dodatek.')
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D  O  p r u .  i o.

O A Z ;  i j  1  Y  j c  K-  a  K  O  W  S  K  I  E  Y

W  K rak o w ie  dnia 3- L u te g o  . 1802.

D O  N i E S  I E N  I A
■';> : *■ ■ ■ ■ Vt t 'i- ■ '*

■Ces: Król: sądy szlacheckie KraMfaśkff /łnli&m zachodniey-wfzystkim-którym a. tent. 
W iedzieć ’na leiy  'Jutjktśm -niniejszym puulićzm e wi-adomo czynią , Se dób* a ' &trżMXóvd"iv 
cyrkule Ra'(iomMim leżące, w summie 214,938 pod 'oszacowane , ilu majsy-krydafj&j/

. Konstantego ^jgnhdó skiego należące, dla tego że na dniu  -24. Października r . b . zaaeń ku~ 
puiący*de ztutłaił się', dnia 10 Marca igo£. roku powtórnie przez publiczną Ueytucyą nr. 
jp rzed a i wystawioną będą p o d  waruymkami-mąsttpuiącemi: ' '

: aiieb 'if ubir^cdący się o Ps/pńo' Rozpoczęciem - licytacyt-
dziesiątą cz-fłć ezOftuptaymbr w  g^tftiżiznte 'atu pew ności aktu licy ta cji iakh zaMĄd z ło ż y ł.

■ źre. Ażeby hupuiący przez Ikytucyą summę za jza cm ek  debr poyąńą zaraz u, dni 
14 od dnife ukońHmej li-cj tacyi rachaiąc,-Jo depozyty sądowego- złożyć b y ł obowiążMy, 
albo w prtjpaanu uchybionego, terwiinu mwiz Ucyiaej d z iego szkodą i iego kosztem na­
stąp ja .  /" ' ■ •- ■_

3cie Ponieważ zaś Mieleniu nawet i-wieR-zyciehwi wpInti u st  o kupno tych dóbr 
dŚiefaf s ię; wierzyciel zatym od złożenia ui gofouiżnie zakładu uuoMionj będzie iezeh, 
okaie ię  'dtyt iepo do Wafsy miony ma pierw szeństw o, i ieieii 'tym długiem za bejpie- 
ezemtwo autu licytacyi zaręczy. A  nawet wierzyciel przez licytacją dobra te kupuiący 
i  od llo ien ia  szacunku «V depozytu sądowego W proporę ą Jwey p i  etensyi na ten czas 
uwolnionym by d i m oże, ieżeli takwuey jego p i  etensyi pierwszeństwo UzględetH innych 
wierzycieli przez klajsyphacyą przyznane będzie; gdyby zaś otrzymane tam pierwszeństwa 
poiniey przez akcyą zakłócone zostało, ną ten czas w ierzyciel hupuiący w proporcią nie- 

:-łożonego szacunku, az do czasu ukończenia pracejsu kaucyą dostateczną podobnie \v ter 
mime dni 14 , i  pod tym samym rygorem wyż ey zagrdiońytn złożyć łydzie obowiązany.

4te: Ż e dobra kupione obcemu kupuiącemu nie inaczey iąh 4. Uo za wyliczeniem na 
t e m ń ie  sum my szacm km ńey. w ierzycielow i zaś kipuiąceinu w j/A m  d ługu  do majś - 
f.iidnyin za złożeniem  kaucyi na wyliczenie szacunku, w dziedziczną pafsefsyą oddane 
Łędą.

ę,te: Że prfypzły nabywca tych dóbr podług wyroków  ̂ między wierzycielami zapa­
dłych w monecie tamże wyraitmey do w y p ła ty k tó ra  wyraźnie w złoiie lub monecie s ,e  
biney ma nastąpić’,, każdemu wierzycielom-,, w iak-iey się któremu, należy., obóuąązany,bt  ̂
dziep-w którym względzie Wolno mu ie s t f  o tych wierzycielach, którym się'w  tłą u e  a 
któyyn’ w monecie srearney zadosy ć uczynienia należy, u zastępcy do /praw lfana t Own- 
hata Z fzeck ieg o  zaciągnąć iUjOrmacyi.

Wszyscy, dóbr tych nchędz sobie życzący ma*q się dnia 10 Marca jgo2. roku ścisu  
s ę trtymaiąc warunków wyiey wyrażonych do Ucytącyi w sądach tuteyszych stawie. 
W olno im n-akoniec iest akt detaxaę,śd dóbr iyyh w sądów ey Registraturze p rziyzrzyr  jo- 
bie. Oraz i  yjierzyciele na dobrach tych bejpieczeiutwu maiący, nie oczekuiąc oA bnegm 
wezwania końcem dopilnowama się w prawach fwoich zgłosić się marą, a U) tym peumeytt



pon iew a ż ci,, którzy  w tym  p rzep isa n y m  te* m inie nie n a dg łoszą  s i ę , ani do kupuiącegm
ani do sani ich dóbr prawa więcey mieć nie będą, ale Jwey satysfakcyi ied/nie z szacun­
ku przedni y lub z innego maiątku dłużnika fwego poszukiwać będą musieli. .

W  Krakowie dnia 21. Listopada ig o i.  - -
. (fozef de Nikorowicz., 

stan Morak.
Chrastiański.

Z  Rady C K. Sądów Szlacheckich Krakowskich Oalicyi Zachodniey*
Brzorad.

dym wfcystiim którzy w- dottictćh swych niewygodę p rzez wydymanie hominow 
cierpią.' ozna/muie sie blaszana i nie wielkim kosztem zrobiona machina, która u góry w 
kominie osadzona wielką si*ą dym wyciąga, która to siła podług upodobania może by d i  

p owiększoną lub poninie.yszoną, a tak się w krotce od d ma awaluięu^Ci którzy- Wy. 'mik 
emńy żądaią przeszłą F5ł.R y n . 10. do Krakowa do gfP. Tonceta wraz .z fweitn wyraźnie 
pisanemt udrefsdini, iako tei. adrejs kommijśanta , .  « któpeg^ wfyomiiony modelusz ma­
chiny oddany mieć 'chcą, który na początku W rzełnia za w \dac- niem 75 Z ł .  Ryń. odsta­
wionym będzie. Komu się ninie/sza cena za .wysoką zdaioąć będzie, mole się z t.-iu przy- 
iaciot fpólkować, ile się mu podoba i tym fposobem tenże modelusz sak tanio kupić iak 
sobie kto życzy. Kąmmifsanci będą pohney oznajmieni,

Kies; K^ól. sądź szlacheckie. Krakowskie Galicvi yaćhwdnięy ninieyszym obwieszcze­
niem yPańu ffąnowi Ccermihskięmą dp wiadomości pgdaią.., -,’ic  P. Ursula z Morsztynów, 
Dembińska :ńa przecĄw sńeniu do" tątęyszyph sądów żp&obę o ustąpienie całych dóbr . Grzy- 
bifciią,, Ąhokre^ ippĄauąy. R z ę d o w a o r a z  zdania rdchunków podała:

Ą p o n iew p j sĄdowi nie wiadomo test niniejsze. iego pomieszkanie , lab czyli wca- 
(e w fyteyęzyeh C. K. dziedzicznych kpaiach nie inayduic- s-ięł, postanowiły temuż janow i 
Czerąiihskiąinu zastępcę z iegoniebefpieczensiwem i na iego koszta Adwekata tałay m it- 
sztiaiąeegó w 'Osobie y &  Spyteckiego .z, którym ten proces 1 ocpoczętom podług praw temu 
krąiąm  Snujących .przewiedzionym i ukończonym będzie. D la tego tfPa* gfan Czermiń­
ski tym celem happmhna się aby w przeciągu czasu godni albo sam się sta w ił, zastępcy Jnue- 
fipu ię ie ii  idĄie ma obrony wcześnie p r z e s ła ł , 1 alboliteż innego Patrona sobie obrąb i sądo- 
Wg Pakowego wytnienA, używaiąc takich obron których prawo dozwala, 1 on dla siebie za 
rtdyskiHeczńieysze osądzi, każde albowiem [późnienia złe skutki, sam sobie przypisać  
tfiust. Tak bowietfi prawa tiiteyszego 'krain mieć chcą.

2fuzęfde. Nikorowicz. '.
v _ gfan M o rak.

Chrastiański. . . . . .
Z  Rady C. K. sądów szlacheckich Krakowskich Gallicyi 

zachodniey d. 24. Listopada Igoi.

P rziz  rfur'yzzlykcvą kameralną Nowomieyską Galie/i zachodniey mocą niniejszego 
Eltyktu -hofeysthm tym do których należy, wiadomo się czyni: Od ęfuryzdykcyi tey po­
zwało io. jest, ab v..-cło ogólnie uzjcystkich w tym krat u leżących tak ruchomych, iako i nie­
ruchomych dóbr gfoida ~ PrzeorsMego żyda i kupca Nowomityskiego zbieg wierzycielowi 
b y t 'otw arty,

Niiiieyszeim przeto wfsyscy htórzyby lahiegokolwiek na przeciw zadłużonego pra- 
$)o iHiei rpźumieli , obwieszczaią się , ażeby aż do s. Marca r. b. 1802 pretensje Ju  oie 
j f r i t t  'wydanie zwykłego pozwu naprzetiw postanowionego w aiobie Franciszka Ci szew­
skiego zastępcą mafsy konkursowej dfaduteysety ^juryzdykcyi tym pew niej podawali, i  
dtiyPtl Kie tylko rżitelność jwoiey p re ten sji, ale też i praw o, mocą którego w tey lub o- 
tiley kihpśie umUszcŻoneini b:’ dń żądaią okazali, ile ie p o  upkynieniu przepisanego czaęu 
nikt iotęćey striefiańy nie będżie^ i c i,  jttorzy do tego czasu z pretensydmi Jitenti do są- 
Mukife tiactgióśią się , od ytfzystyrsh. rzeczonego dłużnika w tym kr atu zoayduiących się 
ffilfc, Setc tadd&go 'wyięcia oddaleni zostaną, chociażby im lub prawo do wjpólttego p o-



rachunku lub rzeczy iaLev prawem, własności z m ifsy domaga’  kię Magii*
la b -jd ,b j tch pretensją. ua^naczy \akt6j  n.eruchpmey do dłużhtta należącej- żabefpieao- 
nu była, ętik-Ąalece, i i  takowi wiercywęH, -gdyf y majcie winni 'byli, mimo tego i i ’ im 
pruwo cło aadg*mdzema sobie własności heli zapisu służyć mogło, dług za p o cić  powinni 
będą. , A  ponie.wrił-pddług przepisu zbioru sądowego w Rozdziale IX . §. .obranie 
Administratora mdjm Z tudzież deputacyi wierzycielów nakdzuyo test, pbzeto tśijiysthtn  
wierzycieldw na dzich  12. Marca r. b. 1802. o‘godzinie 9. tram  do-futeyfzey 'ffuryzdyk- 
cyi i$m napomnieniem z.tołuie s ię , iż tego samego dnia ły?,1 czasuiifde 'ustancwiumy 
Rządzeń mójsy U roi. jf-Ran. LranUsiek R o i \'cki lub potwierdzonym, lub inny oh, aby , 
podobnież tez ■*deputaty a wierzycielów, do którr.y iccbtak nikt, tak tylko wierzy tey 
samey m.afsy, zdolnym hycli może '•« ęcRag §. 93-. 7 94 ustaw mwtnJycfi, obrureą by di '#<*" 
oraz zas przepis/ ,  podług których dobra dilfMoLtrować- s;ę powinnyj iaką w łudii d e­
putat ca wzglądem Administracyi tnajsy ma, i iak daleko A jin in ish  atdr 'dipiiidćjt złrc&R& 
dopełniać poitin ień,- Ustanowione będą. —  Przeto RierzyctĄdni na wyżmćzdhy dżfe h tytii 
pewniey stawić s ię n a c ż f i  .gdyż hrtezey podht-g §. 93. zbioru sądoibegó na ich mebe- 
. jpiecze ństwp obranie, icek ■Adtaitiistraiora iak i'd fp u iaiyi wierzydiciów od tdtieyszcy yfn 
ryzdykc, i nastąpi. _ ■ , ... .

Podług .tego więc każde ma job-r postippiJ, i szkody unikać, gayz w tyth na C  S.: 
dziedziczne Pr me ustamązdonych praw prPtpic zachodzi.

Datmn N eokortzynijjke  7. Januarij 1802. .
N kolaus Dick Prefekt.

Z  Urzędu ^furyzdyhyi kammilney Nowpmieyskity,
Ś ~dneiszek B alast. C. R. brak. ■ ■

Magistrat M iwra C. K. Lublina nińieyszym publicznym Edyktem do wiadomości 
po Jaie; iż dom murowany Dawida Nufsynowicza tu w Lublinie na żydowskim'mieście 
p od Ńrm. 7. slo ią cy ,n a  drugim lic r taca. i ter Minie jp i oedany nie zóstal; przeto końcem, 
przedsięwzięcia trzeciey Ucytaęyi nowy termin na dzień 11. Lutego 1802. o. godzinie 10 
lianą it:b przeznaczony g podczas sktórego wjpyttiaiouy dom pódm g dziełu l)jtaxac, i w 
Registrarurzc pfiprzedniczo , lub w samym czasie. Ucytacyi widzieć mogącego , do Z ł .  Ryń. 
10733. sądownie oszacowany ?.za gotowe pieni ądż-ey, w 14 dniaćh łśoWepoiytu sądowego 
z io iv c  stętnaiące,, t zięcey dążącemu jp r ze dany będzie; dba tego ivfz}scy ien dom kupić 
żądaiący wzywaią się aby w 'wyznaczonym dniu i godzinie W mieysca iuteyszego Magi- 
sirątu ętawili się , i  o inńtyćh kand, cyach Ucytacyi w przeszłych Edyklach wyrażanych u- 
wiadoimĄ się. -— Dcm w Lublinie dnia 19. Grudnia jgo t.

En, brichU  
Schweitzer.
Lewandowski.

Z  Rady M agLtrnta Miasta C. Id- Lublina.
1 Krfpski.

Ce*: Król: sądy szlacheckie Krakowskie <Gallicyi żtaehodniey oznaymuią. tym* 
Edyktem Panu Wincentemu Kractkowskiemuitże u's.ąduw .tyłek Panowie Leon i Woyciech 

< Komorniccy imieniem .wła-snem, i ~ ffan. Komornicki tdla Opiekun ma-toleiniey Maryanny 
Komornicki u sądów tych o zapłacenie summy, "870 Z ł.  pot: z p> owizyą -i kosztem praw­
nym żaiubę na nic go podali i o pomoc, sądu , ile Jprąwicdliu ość wymaga prosili.

Gdy zaś sądy te nie niaiąc wiadomości gdzie obżałowany zostaie, lub czy wcale' 
00 a  K. państwach dziedzicznych znayduie się, iem ui’ Pand Wihcintcifiu Kraczkowskiemą 
Adwokata tuteyszego P. RRleu-icza .2 ieg o. sdkodą i .iego kosztem zastępcą postanowiły, 
z którym procefs ten stosownie yio przepisu ustawy sądowey rozpocznie s-ię\ i ukończony 
będzie; on przeto Edyktem ninieyfzyni tym końcem upomina się ażeby dniu 31. MrfrjAA 
•iftoa. roku o godzinie 9. zrana sam stanął,, albo ieżeli iakie. mk prawa Jńóego dnu ody. te- 
zastępcy wyznaczonemu wcześnie p rzesła ł, hllio tiafamec innego, sobie 'Patrmia obrał, *e- 
go sądom tuteyszym wymienił, t podług przepisu, tych'.śrzodkow. prawa używ ał, któ­
re eto obrony tey Jprawy za rayskutecznieyszc osądzi; gdyż -v przęciwnym\razie wfzelką



niedogodno# : « zaniedbania wyniknąć mogącą samby sobie podług cpiewu C. K. praw  p rzy ­
pisać mu iał. ' t

fiozef de Nihorowicz. *
Z  Rady C. K, sądów szlacheckich-Krakowskich Galicy i  tachodniey 

J Ż  Krakowie dria i i .  Grudnia igor-. '
Wemmcmn.

Z M r ó ń z  C. K Gubernium Gahcyi zac-hodniey.
0  iiwerunku papieru dla C K. zachodnio - galicyiskićh Insiancyi i urzędów.
Ponieważ podczas- licytaćyi Uwerunku matęryałów kancelaryinych 30. 'Listopada b. 

r . odprawionej nikt sic nie wzgłosił. z chęcią dostawiania papieru w cenie słuszne,' j  
przeto za pomocą powtómey ucytacyi dnia 5.5. Marca 1802. w C. K. gubernialney Dyrek­
c j i  expedytOi'je'y w Krukowie liwerunek papieru we wfzystkich gutunkach dla Ć. K. Ga 
bernium , Tryim adu appeUaeyińego , • i  C. K. Sądów szlacheckich krakowskich, p~owiucyo- 
nalney Bmhaltery* rząaowey, skarbu wypłacaiącego, skarbu bankocetlowego, ■ Adtaintsira 
ey.ów-tak celn ej, iako też tabakuwo-stemplowey , tudzież krupki 1 dóbr rządowych, dyrek- 
zyt budowniczcy , Prokuratury kamerainey, Sądu karzącego, nakoniec dla C. K. 'Sądćw 
szlacheckich, i  Sądu karzącego w Lublinie na trzy lata poczynaiąc od 1. Maia t802. umu  
w dzierżawę puszczony zostanie , który podejm ie się dostawiać papieru w najlepszych 

'gatunkach za cenę naytańszą. ;
Każdy chęcydzierżawienia matący, a na licytacyę staiący powinien mieć dla żabę- 

Spieczenia skarbu w gotouOiźnit tubmżąręczenie niewątpliwym kaucyą i zakład 10 od sta 
summy z rozchodu papieru pozostaiącey, który ma bydż przed  licytacyą w gotowych 

pieniądzach, złożony. Tenże zakład licytantom,- którzy nie ofiarowali nayt-ahszey ceny, 
zaraz^po skończoney lięytacyi oddany, teniu z a ś , co naylepszą uczynił proposyer q , po 
zatwierdzonym przez rządy kraiewe dziele licytacyinym, i raiyfihowm n kontrakcie do 
summy złożyć się maiącey kauc -i doliczony, lub za złożeniem one że powrócony zosta­
nie , u> przeciwnym zaś przepadku gd,by miał kontrahent od ^alicytowaney dzierżawy 
p r z e d  zawarciem kontraktu odstąpić,• na rzecz skarbu przepadnie.. . •>■

Na.kaucyę Uwerunku papierowego 1000 R ;b . u* urno wio no, a zakład blisko 500 
Ryń, wynosić bidzie. Wfzelkie warunki mogą chęć dzierżawy ptaiący w tute^zey D y-  
rekeyi. gubermahugo etpedytu p rzfirzeć , a zadym do niey się wprzód udać.

W  Krakowie dnia 24. Grudnia ig o i.
Wincenty Antoni F estDuberniunalny Sekretarz.

Ces- Rfiot: sadz szlacht che Krakowskie Galicy i z^chodniey Edyktem ninieyszypt 
svia:!o;.vj czypią ■- że gdy dobru Wysoczyzna' i lYochowszcżyżna do ntafsy K rydalnt \' W yr' 
socki ego należ dce na dniu e.fi. Listopada' r'. b. iako na pierwszym lic ytacyi terminie żadne­
go nie znalazły kupca. też same dobra na powtórn -:m terminie na dzień 31. Marca 1302, 
roku o godzinie 9 .  zrm a przeznaczonym na jprzeduż przez licytacyą publiczną podane bę- 
$a , a to p o d  warunkami •*/ pierwszym Edykcie iuż umieszczontmi:

isze. A zeb , kupuiący przed odprawiać się maiącą lic.1 tacy ą zakład nc bezpieczeń­
stwo aktu ticytarys w kwocie 100 czer: zł: w gotowiznie z ło ż y ł, który te zakład więcey 
ofiarującemu kuprowi w summie sżacunkowey przyięty będzie.

2re. Ażeby kupiec resztę summy szacunkofiey w przeciągu 4 tygodni do Depozy­
tu sądowego z To ż y ł , gdyż. maciey-nowa licytacya z iego szkodą i iego kosztem nastąpi.

Ktokolwiek żutym dób % tych kupnem sobie nabydz żrezy ma się na dniu i n go­
dzinie ~ w yżej wyrazowy w sądafih tuteyszych przęd kommifisyą do aktu licytacji wyzna­
czoną znaydować. ,

.  Wolno nakoniec iest każdemu akt detąxacyi dóbr tych p n ey żrzeć  sobie w sądowty 
Re.fistraturze. —  Dan w Krakowie dnia IX. C adaia Igo i. roku. 

jp ze j de-Nikorawicz. 
jfozefi de Crcrtenjels.
W- Roskoschny. , •

Z  Bady C. K. Sądów szlacheckich Galicyi zachodnięy,
Weirmantg


